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KURYER
w TVilnie w Poniedziałek

W  i a r  o h  o ś o i K r  a j  o w a.

S a n k}-P e tersb u rg  dnia  25 s tyczn ia .
W  dniach i i ,  i 2 i i5 t. m., w Instytucie Pa- 

Iryotyctnyoa Damskim,  w obecności Szanownych 
Gości i k re w nych ,  odbył się puhliczoy popis u- 
czennic * wykładanych im przedmiotów;  dnia zaś 
* 9>  w  obliczu N a y j a ś n i k y s z e y  P r o t e k t o r k i  tego 
aakładu, publ iczny ak t  wyyścia z Ins ty tutu  tych 
P«nieu, które już kurs  nauki  ukończyły.  Po od 
prawieniu vv kapl icy Ins ty tutu  przez Nauczycie-  
H Religii ,  Protojereja M ysłow skiego, L i tu rg i i  ś. i 
^ziękczynnego nabożeństwa , ua które przybydź 
r Sczyły C e s a r z o w a  J b y m o ś ć  z  J e y  W y s o k o ś c i ą ,  
W i e l k ą  X i i j z n i c z k a  A l e x a n u r a  N i k o ł a j e w n ą  , 
tenża Protojerey miał  do wychodzących panien k ro t 
ką naukę , zawierającą w sobie wynurzenie w  
ich imieniu uczuć tiaygłębszey wdzięczności dla 
■ N a y j a ś n l e y s j e y  S p r a w c z y m  obecnego ich ukształ- 
Ceuia,jako rękoymi przyszłego ich szczęścia.

Potern N a y j a ś n i , e y 8 Z a  C e s a r z o w a ,  w s z e d ł s z y  
do sal i  z g r om a d ze n i a ,  g d z i e  s i ę  z n a y a o w a ł y  w y 
ch o d zą ce  p a n i e n k i ,  i po  za jęc iu  p r z y g o t o w a n e g o  
dla N i b y  m i e y s c s ,  p o  o d b y t y m  i m io n o w y r n  w y ż e -  
w i e , r a c z y ł a  ro zd a ć  o dz na cz a ją cy m  s i ę  w y c h o -  

; S a u k o m  u s t a n o w i o n e  n a g r o d y ,  a d a l s z y m  p a n i e n 
k om  ś w i a d e c t w a  o i c h  p o s t ę p a c h  w  n a u k a c h  i  
s p r a w o w a n i u  s i ę ; p r z y  czem każda z n i c h  s tała  
s i ę  g o d n ą  u c a ł o w a ć  r ę k ę  N a y j a ś n i k y s z e y  P a n i  i  o- 
t r z y m ą ć  n a y ł a s k a w s z e  p o ż e g n a n ie .

Z Rośne łzy czystey miłości i wdzięczności 
serc młodocianych skropi ły dobroczynną p ra w i 
cę, która z t ronu cnoty,  w przeciągu tylu lat, za
chowała ich w spokoynem schronieniu,  a teraz p o 
błogosławiła na drogę przyszłego ich przeznaczenia.

Z liczby wychodzących wychowanek stały 
się godnemi  nagrody:

1) Za odznaczające się sprawowanie i wyhor- 
h e  p o s t ę p y  w  n a u k a c h :  znakiem Cyfry  N a y w y ź -  
s z e g o  I m i e n i a  J e y  C e s a r s k i e y  Mośc i ,  l g o  rzędu, 
panny: Elżbieta C hatuw na  i Amel ia W eid kn ech t.

Takiegoż znaku Cyfry,  2go r z ę d u , panny: 
Helena A n to n o w sk a , Katarzyna M ille r  i Emilia 
Zacharów na .

2) Za odznaczające się sprawowanie i postę
p y  w nauka ch ,  złotym medalem, panny: Elżbieta 
R a yd a n ó w n a  i Elżbieta T r e f  art.

3) Za postępy w naukach i chwalebna s p r a 
c o w an ie  się s rebrneim medalami ,  p an n y :  Zofia 
M aksim ów na , Anna K ry  łowna  i ftlarya D łotow ska .

Po rozdaniu nagród, J e y  C e s a r s k a  M o ś ć  r a 
czyła bydź przy obiedzje, i z całą dobrocią,  S o b i e  
w ł a ś c iw ą , u d a r iw ać  łaskawością i wychowank i  
tego zakładu i ich nauczycieli ,  również udarowa- 
ła N a y m i ł o ś c i w s z j ą  uwagą i niektóre w y c h o w an 
ki, dawniey z Ins ty tutu  wyszłe , k tóre  przy tem 
sdarzeniu za N a y w y ź s z e m  zezwoleniem mia
ły  szczęście bydź przedstawionemi  przez Przeło
żoną zakładu,  nie wyłączając i będące już za inę- 
* •» :  kaźd* z n i ch  widziała rzeczą samą N a y m i -  
ł o s c i w s z e  C e s a u z o w e y  J e y m o ś c i  uczęs tmctwo w 
i ch  łosia. Dla doiupełnienia tey uroczystości, I n 
stytut  uszczęśliwiony został odwiedzeniem i N a y -  
j a s n i e y s z e g o  C e s a r z a  J e g o m o ś c i .  N a y j a ś n i e Y s z y  
P a n .  przybywszy w towarzystwie N a y j a ś n i e y s z e -  
g o  B r a t a  S w o j e g o  W i e l k i e g o  X i ą ż ę c i a  J e g o m o 
ś c i  M i c h a ł a  P a w ł o w i c z a ,  podczas modłów,  raczył  
bydź obecnym przy rozdaniu nagród,  a potem o- 
glądać lazaret, sypialnie,  izbę stołową i dalsze czę
ści zakładu.

N a y j a ś n i e y s z a  P a n i  opuściła Instytut o g o ;
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dżinie 5tey z południa,-— opuściła serca, upojone 
szczęściem, k tóre  można czuć, ala nie można w y 
razie słowami.  (G .S .P .)

— O w ielkodusznym  postępku  w łośc ian ina  A -  
nisim a Siem ionowa.

W  czasie dopełnienia rek ru ck iey  powinno
ści na y / m  naborze,  z Pskowskiego majątku udzia
łowego, ze wsi jFiła to w ey-G ó ry , włościanin A n i 
sim  Siem ionów  s tawi ł rodzinę swoją , na którą 
przypatiała koley, a składającą się zdwóoh jego wła
snych synów i jednego podrzutka,  wziętego na w y 
chowanie.  Starszy syn Siem ionow a  , W a s i l r i 
przytulony,  M a k a r ,  okazali się zdatnymi na r e -  
fcrutów. M a ka r  z radością oświadczył życzenie, 
zastąpić syna swojego dobrodzieja.  „Idę ochoczo 
za W a s ila P  rzekł  on : oyciec jego , więcey jest 
oycem dla mnie, niż dla niego 1 on mię cudzego, 
zachował; bez niego, możebym dawno już zginął, 
ale on mię wykarmił  i nie dał umrzeć z głodu i 
chłodu,  kiedym,  trzy tygodnie mając, pod oknem 
leżał. „Zarządzający kantorem pskowskim udziało
wym,  myśląc M akarow i zostawić dopełnienie re 
kruckiey  kole i ,  oświadczył to Siem ionow u : lecz 
ten z zapałetn rzekł:  „Nie daję M akara-, moja r o 
dzina jest w kolei,  bierz syn*, k tó ry  się podoba.” — 
„Chybai  dzieci twe ciebie nie słuchają i źle się 
prowadzą?1’ — zapytał  rządzca , zdziwiony posta
nowieniem starca. „Nit !  odpowie Siemionowi dzie
ci są mi powolne i miłe: ale nie chcę,  żeby świat  
m ów i1, że podrzutkiem zastąpiłem swych synów, 
i żeby podrzutek płakał  z mojey przyczyny.  On 
bez rodziny, nie ma ani oyca, ani matki; niechże 
'widzi, zem mu oycem, choć nie od przyrodzenia,  
ale od Boga dany.” Zgodnie z tem życzeniem S ie 
mionowa, starszy syn j»go poszedł wtedyż na r e k r u 
ta O tym czynie Siem ionowa, Minister  C e s a r s k i e 
g o  Dworu doniósł C e s a r z o w i  J e g o m o ś c i .  N a y j a -  
ŚNiErszr P a n  łaskawie rozkazać raczył:  włościa
ninowi A nisim ow i. Siem ionow u  dać rnedal s r e b r 
ny z napisem: Z a  gorliwość, na wstędze orderu  S. 
Anny i pieniędzmi pięćset rubl i .  (B . 1.)

K iach*a d. 5 g ru d n ia  z. r.
Wszyscy C h ińczycy,  t a  powracający,  je- 

dnozgodnie zapewniają,  że ilość herbaty ,  przezna
czona dla naszego handlu,  i wyprawiona  z F ou-  
T sian , znacznieyszą była n ierównie  od przeszło- 
roczney,  lecz l e  wia t ry  przeciwne przeszkodziły 
pięciu statkom weyśdź do por tu  w  T ia r-S in , od
dalając je na o twar te  morze: jeden z tych  s tatków 
naładowany 2ooo skrzyń herbaty  i na k tó ry m  
prócz tego znaydowało się wiele ryżu i c u k r u  
kandyzowanego, zginął z ludźmi i towarami.  Sta t 
ki,  k tóre pr zyby ły  przed nastaniem wis t rów p r z e 
c iwnych , dostawi ły tylko do K a tg h a n u  45,ooo 
skrzyń h e r b a t y , k tórych  część większa już tu 
przybyła.

— Powiadają, że prowineye Chin północne wie
le od posuchy ucierpiały,  a południowe przeciw
nie od zbytecznych deszczów: wielkie i ważne mia 
sto K h a u -T h je o u  doświadczyło szczególniey okro-  
pney powodzi,  w którey mnóstwo ludzi zginęło: 
klęska ta rozciągnęła się w części większey o k r ę 
gu, którego to miasto jest stolicą. (G. H .)

TVarszaw a dn ia  i i  lutego.
Dnia onegdayszego w  doroczną uroczystość 

Urodzin J .  C. W .  VYielkiego Xięcia M I C I I A L A ,  
rozpoczynającego 34ty rok życ ia ,  J W .  H rab ia  
W i t t ,  J ene ra ł  G u b e r n a t o r , przyymował  powin 
szowania, składane przez W ła d z e  cywilne i woy-



skowe .  W  K a p l i c y  Zamkowey i  w Kośc ie le M e
tropol italnym,  w którym ce lebro wał  J W .  JXiądz  
B is ku p P aw łow ski, odbyty się solenne nabożeń
stwa i śpiewano Te Deum • Wie czorem  cyfra  
W i e l k i e g o  Xię c ia  jaśniała na G łó w ny m  Ratuszu,  
oświecono domy Rządowe i obywatelskie.

Przez  postanowienia z dnia 7 b. n s . , |Rząd  
Tymczasow y mianował: P. Janikowskiego, Dokt o
ra M edy cyn y  i Chirurgii ,  Członkiem Rady Ogól- 
ney Lekarskiey.  Jan* Grodzieckiego , Sekretarza 
Sądu Kryminalnego W o jew ó d ztw a  Lubelskiego i 
Podlaskiego ,  Podprokuratorem przy Sądzie Po-  
l i cyi  Poprawczey \ i £ w o d u  Lubelskiego.  W in c e n 
tego M a xa  I n k w ir e n t f>  zastępcą Podsędka Sądu 
Pokoju Powiatu Łosickiego.

W  tych dniach przybyło wie lu oficerów roz
maitych stopni z Gdańska  do tuteyszey Stolicy.

List  z Krakowa  nader smutną ogłosił  w ia 
domość,  że w  W iedniu , z powodu podagry,  która 
dostała się do żołądka, żyć  przestał Hrabia A r tu r  
P o to ck i, wzór  dobroczynnych p a n ó w , dziedzic 
cnot swych s ła wn yc h przodków. T ę  stratę dotkl i 
w i e  uczuje znaczna liczba rodaków.

Senat Rządzący w  Krakowie  d. 3o z. m. o- 
głosi ł ,  co następuje: „Rezydenci  3ch Nayjaśniey-  
szych opiekuńczych Mocarstw , oznaymili  Sena
towi  Rządzącemu , odezwą swą z dnia 28 b. m. i 
r. b.5 i i  upoważnionymi zostali od sw ych respec
tive  Dworów,  do bezpośredniego i skutecznego czu
wania nad utrzymaniem w krainie tey porządku 
i  8pokoynośc i ,  tud zi eż ,  że każde z opiekuńczych  
Mocarstw postawiło na granicy Rzeczypospoli tey  
oddział woysk s w o ic h ,  którego dowódcy odebrali  
rozkaz na każde wezwanie  Rezydentów wyruszyć  
i  działać stosownie do ich działania. Senat Rzą
dzący,  podając do powszechney wiadomości tę N ay-  
wyższą JNayjaśniayszych D w o ró w  wolą,  którey w y 
konanie,  co do wkroczenia s i ły  obcey wstrzymać  
jedynie może błoga spokoyność ; wzywa was oby
watele i mieszkańcy miasta K rakow a  i  jego okrę
gu, abyście nie przestając połączonerni sił*mi p i l 
nować powszechnego dobra i wspierać  władz pu
bl icznych w utrzymaniu bezpieczeństwa,  porządku 
i  s p o k o y n o ś c i ,  d o w i e d l i ,  i ż  cnota obywatelska jest 
dostateczną rękoymią publicznego bezpieczeństwa,  
i że godnemi jesteśmy tych swobód,  których nas 
oycowska opieka Nayjaśnieyszych D w or ów  ucze
stnikami uczyniła.

Prezydujący : X .  Bystrzonowski.
Sekretarz l i n y  Senatu:  JDarowski.

—  D nia  12 —
JO. X iąż ę  Fe ldmarszałek zawiadomił  R o m -  

missyą Wsparcia  dla of icerów woyska Polskiego,  
o n ow yc h  rozporządzeniach , w  dopełnieniu p o
stanowienia z dnia i 5 (27) grudnia r. z. przez sie
b i e  wydanych,  a w skutku których mieć będą pra
w o  do zasiłku pieniężnego w ogólności i

1. W szy so y  of icerowie byłego  woyska Pol
s k i e g o ,  wracający do kraju na mocy amnestyi  
przez N a y j a ś n i e y s z e g o  P A N A  udzielonych.

P odług  E ta tu  IV. / .
a. Of icerowie  dymiasyonowani bez pensyi  

przed rewolucyą,  aktorzy w czasie oney  weszli na 
pow rót  do służby,  i dziś znaydują się w stanie zu
pe łnego  ubóstwa,  które powinno bydź dostatecznie 
udowodnionćm.

Podług E ta tu  N . 2.
3 . Of i cero wie ,  którzy w chw i l i  w yb uc hł ey  

rewolucyi  pozostali wierni  sw ey  przysiędze i o- 
bowiąkom,  równie ,  jako i ci ,  którzy w  owym cza
sie przybyli  do J. C. W .  W ie lk ie g o  Xięcfa  K o n 
s t a n t e g o  Cesar zewic za , jakkolwiek w czasie r e 
w o lu cy i  daley zostawali w służbie.

4 . Of icerowie z korpusu Stryjeńskiego , tu 
dzież z batalionu pułku 6go, którzy zdając się na 
łaskę N. C E S A R Z A  Jegomości ,  otrzymali  JEGO  
zupełne  przebaczenie.

Of icerowie obięci  sub 5 i 4 obowiązani będą 
z łożyć świadectwo właśc iwych d o w ó d c ó w ,  ze do 
rzeczonych korpusów należeli ,  aż do czasu poddania 
się onych.

5. W d o w y  i sieroty po oficerach,  należących  
do każdey z powyższych czterech kategoryy.

Obwieszczając powyższe  rozporządzenia, Kom-  
missya Wspa rc ia  zawiadamia oraz t y c h ,  którzy-  
b y  znaydowali  się w  jedney z w y ż  wzmiankowa
ny ch  kategoryy,  iż, zgłaszając się do Kommissyi ,  
winn i  do podań s w y c h  dołączać wsze lkie  wyjaśnie
nia i dowody w  poprzedniem jey obwieszczenia z 
dnia 23 grudnia 18Ś1 (4 stycznia i 832) wskazane.

W o y s k o w i  w  agim Artykule  Wymienieni,  
obowiązani  będą, oprócz dowodow,  co do posiada
nych przez nich stopni przed otrzymaniem dy« 
missyi,  złożyć nadto wiarogodne świa dectwa, przez 
właśc iwe W ł a d z e  wydan e:

a) Jaki posiadali sposób utrzymania się przed re> 
woluoyą.

b) Z j»kieh przyczyn go utraciii;
c) W jakim teraz znaydują się stanie.
d) Czyli  są żonaci lub nie,  i czy inają dzieci ,  a 

n a k o n i e c :
e) Jakie obecnie jest ich postępowanie.  

Pomienione  św ia de c tw a ,  stosownie do woli
JO.Xięc ia  Feldmarszałka,  winny bydz stwierdzone,  
albo przez Członka Rządu T y m c z a s o w e g o ,  albo 
przez Jenerała Gubernatora Miasta W a rsza w y , 
p r z e z  Dowódzcę  Korpusu,  lub też przez Naczelnika  
Wojennego w' Województwie;  inue zaś, nie opa-  
trzooe tą formalnością, będą uważane za niedosta
teczne.

W  W arszaw ie  dnia 21 Stycznia (2 Lutego)  
1802 roku. ( G .W .)

A  U S T R Y A .
W ied eń  dnia 29 stycznia.

Dziś nadeszła tu wiadomość ze S m y r n y , iż 
woysko Egipskie,  za pomocą zdrady, w z i ę ł o  sztur
mem St. Jean di A cre , i czyni  wie lk ie  postępy.

P a ry t dnia 2d stycznia.
Pan D upin, starszy, miał  wczora dwugodzin

ne posłuchanie u Króla  Jmcj.
—  S ł y c h a ć , iż D on Pedro  miał  w y d a ć  urzę

do wy  manifest do wszystkich D w o r ó w  E ur op ey-  
ski ch  z wystawieniem pobudek i celu w y p r a w y  
swojey.  Bierze on tytuł  Rejenta Portugal i i ,  w  i-  
mieniu córki  swojey D onny M a ry i 11. K r ó l o 
w a  ta i Cesarzowa jey matka, pozostaną w  tu tey
szey s tol icy aź do wypadk u w yp rawy.  Pan AJe-  
łan  z D unkierki ofiarował Don P edrow i do w y 
pra wy dwa statki z żywnością,  potrzebną na 5  
miesięcy , i z ludźmi. Statki  te pr zyby ły  d. 18
b. m. do B restu , gdzie wezmą znaydujących s ię  
tam Portugalczyków, i ludzi kor wety  U rania, i 
popłyną do B elle-Isle ; 9 of f icerów,  oraz wsz yscy  
podoff icerowie  i żołnierze sak ładuwychodców Por 
tugalskich w  Bennes, należą także do tey w y p r a w y .

—  D nia  27  —
W c z o r a  odprawi ła się pod przewodn ictwem  

Króla  Jmci  rada M in is tr ó w ,  która trwała  pół -  
trzeciey godziny, a na którey tylko Minister  spraw  
zagranicznych, nie by ł  obecny.

—  Lubo niektóre dzienniki nasze rozszerzają 
wiadomość o przymierzu zaczepnem i  odpornem  
między Francyą i Anglią,  dla podniesienia ce ny  
papierów skarbowych,  można jednak z dobrego  
źrzódła zapewnić,  iż wiadomość ta jest bezzasadna.  
Uczyni ł  wprawdzie gabinet Francuzki  kroki  w  
tym celu do gabinetu Angie lskiego;  jecz M in i -  
steryum G reya, przy oświadczeniu przyjaźni s w o 
jey rządowi  Francuzkierau, odpowiedziało) iż n ie  
może w c h o d z i ć  w  podobny układ.

— Poseł  Hiszpański w yp r a w i ł  wczora gońca  
do Dwo ru  swego z pismami urzędowemi , ohey-  
mującemi, jak s ły c h a ć ,  dokładny rapport o f lo 
cie,  zebraney w  tie lle-lsle , i wiadomość o w y ja 
ździe Don Pedra.

— Donoszą z N antes  pod d. 23 b. m., iż H m  
przybył  statek parowy angielski the Suberb, na 
którym Don Pedro  popłynie do B ełle-lsle .

— Dziś odebrano tu przez t elegraf  wiadomość,  
iż Hiszpański Minister spraw zagranicznych Sał- 
mon, umarł  d. 19 b. w. w M adrycie. Między  
kandydatami na ten w a ż n y  urząd są: Hrabin O f a- 
l i a , Pan P aez de la C adena , Pose ł w  P e ters 
burgu, i Pau di Acosta, Poseł  w Lisbonie.



2 » styczni. .P°?  ; 22 “  „Dzień ków rodziny królewskiey,odwiedził w  tych dniach
obawiano L  ła t ' 1° ,9Pnko5;nie > lubo Królestwo Ichmość w Brighton. Po kilkogodzia-
odprawify L  M s w 's ’ n,ieklorycb >?so«o{«ch ney przejażdżce z Królestwem Ichm ość, raptem 
B arcina  i S i v \  7;*łoł)Ge 5 .w kościołach b. zasłabł przy stole Królewskim , zawołał: M oja  
w pierwszvm hvł  WrZy.VCa' wz«“ «»>ono kat»falk; głowa! moja głowa! i chciał się wesprzeć na sie- 
żałobnóm 1 ?  « - osob 2 oo, a w drugim 5o na dząeym przy nim Panu Taylor , gdy w tern upsdł
dobny obchód * T  ^  PV ^  n i  ręce jego. Od te’y* chwili, k /ó Io -
nie misio t * ^  Rouen , Bourges i Douai, wa znowu mocno choruje.

y . j i  stycznia swoich posiedzeń." W  tuteyszem politycznem towarzystwie na-
W czor .  >lav  , “ r, «  , rodowem, miał Pan (TConnel onegday mowę, któ-

Ministróro ivr- ^*C0VV Kroi z Prezesem Rady ra, jak gazety nasze wyrażają, odznaczała się u-
i  l u t^ o  ^  ,Mln,8trem, 8pr.8W; * 8grani,!zDych- Dnia miarkowaniem i duchem pojednawczym.
W  ! i . k ' i e i W g»l«7 « D yanny  pałacu Tud- Na wczorayszey sessyi izby wyższey hrabia

— X- • o  /  “ “ y ° 0O° ° 80b zaPr08zon0‘ Aberdeen wniós ł ,  aby izba uchwal iła adress do
bilet j ,OWM > przesłał  2000 f ranków za K ró la  Jmci  względem interessów Belgiyskich ;
kiev .O * j  dzis dany będzie w sali W ie l -  wniosek ten większością i 3a kresek przeciw q5 

P®f y Dł dochod ubogich. Wspomniony Xią-  został odrzucony. Między inne mi X ią lę  [Felling- 
na 7vx * ° r j?  Pr **«htowz policyi znaczną summę ton popiera ł  rzeczony wniosek. 
m o iJ  j ° SC !* Ub°e 'ab> Przez co władza ta będzie — D nia 28 —
c w  ^ “doa zimy rozdawać codzien 2 0 0 0  por- K ró l  Jm ć  dał  wielki  krzyż orderu  Gwel-

•— I b u , U v " i ‘ a * i -  • f •. • jenerałowi  F ra ser , a krzyż kawalerski je-
tteczn.*'  o '  .L u *du” sk,e omieimły p u m o  ta- „era łom Champagne i Clifton. Monarcha daro- 
W*i3 g Burmistrza,  Pana Prunelle  , przekony-  wał  hrab iemu M iinster wielki  dom w Bushy- 
*obni *l. -Z °. wa z*burzenia spokoyuości przez Pork, stojący zaraz za domem Królowey.

W ° ^ '  J est *VPe ® bezzasadną. Margrabia  Londonderry, odwiedsi ł  wczora
f t r f ,  ? D V r , P ,  wyjazdem Cesarza Don Królewstwo  Ichmość w Brighton. Miał  zaszczyt 
nim » ° 6 lir- 1 d enorał  Lafayette  miał  z bydź na obiadzie u Króla,  a potem otrzymał  po-
sóy .ro.z“ ° " >  W “ d0ffi0- i l  ^y ch o d cy  portugal - słuchanie.  F J  P®
Ron d i *'9 n“ kon8t yt “ .cy«ni8tdw i s tronników W czora  była rocznica urodzin Xiążęcia Sus-
tytułu 6 *t* ’• Z Powo^^» >* Don Pedro chce  się sex> k tóry  skończył 5qty rok życia swpgo,
od Ha-V*C 1>*Jen1tem> lubo konstytucya wyłącza go Margrabia  Landsdown, hrabia Carlisle, lord
p riVt. »e* T ’ ° ondzoziemca. Don Pedro  miał  prezydent  tuteyszey s to l icy ,  naczelny inspektor
v e, .  ł<.c, onstytucyonistom i Jenera łowi  L a fa - a r ty l l eryi ,  Pan G ra n t, wice hrabia  Palmerston 
*£mrn *a zar*z P° Przybyciu  do Lisbony, zwoła i lord Goderich, mieli wczora rozmowę z hrabią  
tym t-8 -ze“'6 n s r °dowe,  i Rejencyą przyymie w  Grey. Tegoż dnia minis ter  Belgiyski  naradzał  
da. tylko,  gdy mu ją to zgromadzenie na- sję z lordem Palmerston  w wydziale spraw za-
U s z a n ^  • w yiazdem swoim Don Pedro złożył granicznych.  W y p r a w io n o  potem gońców do P o 
lerze nT8m? COr°S * " ° J ey’ Królowey,  w charak-  słów naszych w  ParyLit i  Hadze. (6f. VF\
: . “ “czelnego dowodzcy jey woyska > nie zas 
J o Bejent. Pewny znakomity officer Francuz- 

» 1 znany Hiszpan M anizaba l, towarzyszą Don W  ł  o o h  r .
*> dr,m  d0 T e r c i , ,  M zym dnia t 9 fu d „ ia  , . r .

p_. 1 D , .  D nia  2g — Pismo peryodyczne A'otizie del Giorno, ogła-
Prx7», . f  bruski, Baron W e rth e r , miał wczora 8za wiadomość o ludności Rzymskiey od r. 1823 

a n pos uchame u Króla. Jo i 83i  , która w przeciąga tych lat dziesięciu,
bion VVCZ?r * w»eo*oręm był w kosztownie ozdo- urosła od i 36,o35 dusz do i 5o,6o6, to jest: przy-
Eich y v  *, PW? VV,,elk,*y b ł l  na docbod ubo- b ył0 jey i 45i. W  roku i 85 i , było w Rzymie 
dzini * j°  sw°j^ przybył o go- 4,725 urodzin, g64 zaślubin i 5,102 pogrzeby. W y .
8town-,0tey’ '  “bszedłszy salę zajął mieysce w gu- licz.ją w tćm mieście 3 7 b iskupów , i432 księży 
wisiał 8 Pf*ystrol.on*y 1»zy ; po obu jey stronach świeckich, igo4 mnichów, 1375 mniszek, 606 ae- 
X i a i « ^ C, ^orągwie z napisem: O yczyzna i honor, minarzystów. (J.d.S.P .)

1 Orleanu miał mundur prostego artyllerzy* —________
mundn*rdyl nar°d? wey» * X ią lę  JSemours był w F erra ra  d. 3 stycznia.
Xiażei^ł t  ? wardyi narod®w«y konney ; obadwa Gazeta nasza , następujący artykuł w  sobie
oddal ł . cowa Prz«* część nocy. Monarcha zawiera:
bami P0*1100*'. Mi«dzy znakomitemi oso- „Oyciec Święty , który powinien był uwa-
Ważauo 8y-  ®*neI °  * sw,et?®«° zgromadzenia, u- | #ó dyspozycye prolegatow Bolońskich i Rawen- 
>'yą da Braganza  1 Krolową Donnę M a-  neriskich , względem trybunałów i mieysc urzę-

'Vov. t .  lin- e r0WAeJ ’ « *ewnętrz“ą ,2ołnierze n ych* J e S° Świątobliwość uwiadomiony b y ł  o 
* loweg°* Gdy M onar ch a jechał na bal zgromadzeniu, k tóre się zebrało w .Polonii a5 gru-
k «nna (G ^ a r *y!zyła ma  S w«rdJ» narodowa doia z. r.,  na k tórem znaydowało się k i lkn  prole-  

'  ■' gatów ze swoimi radzcami  i wyższemi .officerami
gwardy i  obywatelskiey,  i na k tórćm post«nowio-

i £    1 _______ • •  1  •  L - i - sr  j  N ,G Łz-! A' . D0» *z drugie zgromadzenie,  miało się podobnież
G i « ł ,  S m I V j  • stycznia. _ zebrać w tem satnem mieście; reprezentanci  t r z e c h

bycia k  V , / a / f  P1*12*: „W s tr zy m an ie  przy- legacvy,  Bolońskiey, Rawenueńskiey i Forl iyski*  v, 
wieści. ro14. f 0ndy r‘“, d“ł« powod do różnych powinni  byli  tam się u d a ć , dla roztrząśnienia^i  
n ' eP«*nv '  1 Y ' r emi  .n iów, '>no> terszmeyszy zred.gowania przełożeń,  mających się podać Ov- 
mani*. p* ^ gabinetu, j e a  przyczyną tego^wstrzy- cu Świętemu w imieniu ludności.  Jego Świąto- 
uie będzie ^  " ° t °  .z” *?zne. z*k łady j >2 br .  Grey bliwość nagania zjednoczenie się federacyyne ty ch  

* d. 1 kwietnia p ierwszym minist rem.  prowincyy,  kongres powszechny,  k tó ry  tam po-

Króle?two8i c7 ychod^ c* ' * . B r i Z h t ° n  ponosi, iż M ^a'iad J ep n lJ i7 n y ih ?  J.°l. o ś ^ d w I f le ^ M e l l
8°» a potem mo®c tab*w>ą lam do d. 20 lute- k je postanowienie tego kongressu,  za n iebyłe u-

» « * ■ ! Z  P*,, " U f  ■ 3 a m ■ “ *"« 1 2e * i«8“ s t rony zadnay depo . . .
D? królewską s  ^  k Pzzeraz*ł  t*'™ * rodzi- cyi nie przyymie.  J .  S. nagania n .dew.zys tko zgro- 
Tv®pólnik d«V a r V bsrk,er Greenwood, madzeuie,  które się odbyło 25 grudnia w Bolonii,

zmarłego x ^ s *  Ć ee™  ‘ u  " ?  Pr y * > za ° b r . ź l iw e  poczytuje przełożenia,  względem 
ęoia J o/ k, i w ogolnosci człon- pot rzeby przyprowadzenia do skutku reform,  wy-



s tawione  w  sposób dający do m yślenia , ze Jego 
Ś w ią tob liw ość  n ioby  dotąd  nie p rzedsięw zią ł ,  p ro 
w adzącego do osiągaien ia  tego celu. (U. A.)

N e a p o l d . 7  s ty c zn ia .
P r z e z  pos tanowienie  k r ó l e w s k i e  z 5 i g r u 

d n i a ,  Xiąże  d e L a u r e m a n a , został  m ia n o w a n y  
m i n is t r e m  bez w y dz ia łu .

G  R E C Y A.
N a u p l ia  d n ia  21 g ru d n ia .

K o n g r e s  w Argos  o tworz ony  został w p o n ie 
dz ia ł ek  d. 19, przez zgromadzenie  się około 170 
d e p u t o w a n y c h  o p p o z y c y y n y c h ,  i około 60 in n y ch  
ró ż n ią c y c h  się w g łosach , k t ó r z y  niezgadzanie 
się swoje i  zażalenia , p rzez  wie le  ak tów pro te-  
s tacy i  s t w i e r d z i l i : ci  deput owan i  należą do za- 
ch o d n ie y  G r e c y i  l ądow ey  i do Wysp H y d r a  i Sy-  
ra.  S tanowiący  wyższość 170 d e p u to w a n y c h  r e 
p re z e n tu ją  Mcotę , G r e c y ą  lądową wschodn ią  i 
w y s p  część znacznieyszą.  Na mocy ko ns ty tuc yy  
p o p rzed n ic zy ch  210 de p u to w a n y c h  składa ją  r ep re -  
zen tac yą  na rodow ą,  a dw ie  t rzec ie części tey l icz
b y ,  do u p r a w n ie n ia  zebrania  się kongressu  wys ta r -  
czają.

P r z e to  potnitno r ó ż n i c y  w  zdaniach 60 p r z e 
c i w k o  170 d e p u t o w a n y c h ,  repre zeo tacya  ty c h  o- 
a t a tn ich ,  aż nadto  wys ta rcza jąca  b y ł a  do r e p r e 
z en tow an ia  n a rod u  p r a w n i e .

P i e rw s z e  posiedzenie kongressu  poświęcone  
b y ł o  zda n iu  s p r a w y  przez  hrab iego  Augus tyn a  
C a p o - d ’I s t r ia s  i  rozwiązaniu  władzy  hommissy i  
t y m c z i s o  wey.

Na posiedzeniu  wczorayszem, kongres  nada ł  
h r a b i e m u  A u g u s t y n o w i  t y t u ł  i obowiązki  p re z y 
d e n t a  tymczasowego G re c y i ,  z zast rze len iem w a 
r u n k ó w ,  mających  się us tanowić  przez  ho ns ty lu -  
cyą ,  czem się koogress  bezpośrzednia  zat rudni .

K o n g r e s  z a y m o w a ł  się ułożeniem* p r o g ra m -  
i n a tu  awo ich  p i e r w s z y c h  za t rudni eń ,  k tó re  będą  
m i a ł y  n a  celu : 1; n o w ą  h o n s t y t u c y ą ;  2) adres do 
d w o r ó w  sprssymierzonych % p rośbą  o przyśp iesze
n i e  w y b o r u  m o n a r c h y ;  3) o rg an i t ac y ą  f inansów i  
a d m i n i s t r a c y ą  sp rawiedl i wośc i ;  4) oznaczenie w y -  
nadg ro dz eń ,  m a jących  się przyzn ać ,  s łużbie  mor -  
sk iey ,  w o j s k u  l ą d o w e m u  , i c y w i l n y m  oficyal i -  
Btom; 5) rozdz ielenie  części ziemi pomiędzy  r o z 
m a i t e  osoby ,  k t ó r e  do tego p r a w o  mają ; 6) m i a 
n o w a n i e  kommi ssy i  nad zw yc zay ney ,  k t ó r e y  się 
p o r u c z y  p r z e j r z e n i e  r a c h u n k ó w  ro z m a i ty c h  m i
n i s t rów .

P o  t e m  posiedzeniu , kongr es  u c z u ł , iź nie 
m o l e  zostawać  sw obo dn ym  w  mieście,  t ak  o t w a r 
ł e m ,  jak  Argos ,  i wpośrzód  zbr oyn ey  oppozycyi :  
k a ż d y  a lb owiem  d e p u t o w a n y  ma pr zy  sobie k o m 
p a n i ą  m ni ey  l u b  w ięc ey  l iczną s łużalców zbroy-  
n y c h ,  a t y c h  się w o p pozyc yi  przeszło 4oo znay- 
du je .  Z  tey  p ob ud k i  k o n g re s  po s ta now i ł  p r ze 
n ieść się do Naupli i ,  i  t e raz  właśn ie  (Hi g r u d n i a  
o południu"), już ta część r e p r e z e n t a n t ó w  p r z y b y 
w a .  Dzisiayszego p o r a n k u  w y p r a w io n o  do A r g o s  
o d d z ia ł  wpyska  z k i lk u  działami;  ażeby m a lk on 
t e n t ó w  u t r z y m a ć  w  g roz ie ,  przez demons t racye ,  
noszące  pewnośc i  cechę .

P .  Canning ,  ambassador  w  K o n s t a n t y n o p o 
lu ,  p r z y b y ł  tu  wczora ,  20 g ru dni a .

22 g r u d n ia  z  ra n a . Dnia wczorayszęgo w  
A r g o s  mi ędzy  s t ronami  sprzecznemi przysz ło do 
b i t w y ;  k łó tn ia  d w ó c h  osob do powszechnego po-  
tu saeni a  h as łem się stała; rząd  w s p a r t y  zn ak o m i
t ą  s i łą z b r o j n ą  i  k i l k u  dz ia łami wzią ł  nareszcie 
górę .

23 G ru d n ia . Otó są szczegóły w y p a d k ó w  w  
A r g o s  : k u p y  uzbro jone ,  na le lące  do oppozycyi ,  
zaczęły nac i e r ać  ńa woyska  rządowe,  pod samym 
d om em ,  na le żący m  do nowego prezydenta  A u g u 
s t y n a  G apo -d Ts t r ia t ;  po dosyć k r  w a wey r o z p r a 
wie ,  pow st ańc y ,  k t ó r y m i  dowodzi ł  nacze ln ik  G r i 
vas ,  do  wie lu  !,ię d o m o w  s c h r o n i l i ;  k tóre  a l t sko-  
w a n o  i z d o b y t o : zpomiędzy  n ic h  5o było zabi
t y c h  lu b  ra n io n y ch ,  Inni ,  w  ty c h  l iczbie Gr ivas,  
pod da l i  się i od rządu  o t rzyma l i  pozwolenie  póy-  
śtfit  do domow, obiecując nie zakłócać  po rządku

w  p r o w i n c y a c h  K o r n e l i i , d o ką d  się udać  mają- 
R z ą d o w e  woysko ,  w zab i ty ch  lub  też ra n io ny ch  
20 ludzi  s t raci ło ,  a w? ich  l i czb ie  pięciu oficerów* 
te raz  wszystko  uspokojono.  Kząd  p o w r ó c i ł  do zu- 
p a ł* e y  władzy ,  a kongr es  dalsze czynności  swoje;  
o d b y w a ć  będzie.  (D . A .)

W  1 A B OMOŚ C I  R  o t  «r ,1 I T I .
Pol ak ,  k tó ry  n a z w a ł  się w W  i t  dn i u  półfeo- 

w n i k i e m  tu re c k im ,  jest synem jene ra ła  po l sk ie 
go M a ła c h o w sk ie g o  , a k t ó r y  przez  bun to w nic zy  
rząd  polski  pos łany b y ł  do K ons t a n ty n o p o la  , z 
po le ceniem pobudzić  P o r t ę  do woyny, z B o ssy  ą. 
P o  uspokojeniu b u n t u  w P o ls z c z ę ,  osobiste bez
p ieczeńs two nie pozwalało  M a ła c h o w sk ie m u  zosta- 
w s ć  w K o n sta n tyn o p o lu :  p rze łoży ł  zatem położe
nie swoje S e ra sk ie rowi  C h o zre w u -M e h m e d  B a s z y ,  
i p ros i ł  go o udzielenie mu  pa sp o r tu  do F r a n -  
cy i. C hozrew  Kosza uda ł  się do P. O tte n fe ls ,  f n t e r -  
nuncyusza  a u s t r y a c k i e g o , o t r zy ma ł  od niego ps-  
s p o r t  dla tu reck iego  pół ko w n ik *  A c h m e d a -N a -  
d ir-B eja -, za ty m tedy  ps sp or te m  M a ła ch o w sk i w y 
je cha ł  z K o n s ta n ty n o p o la .  W  B e lg r a d z ie  z a p ro 
szony b y ł  na obiad od Baszy, k tó ry ,  zapewne,  p o 
s t rzegł  , że to n ie  jest T u r e k ,  ale w i d z ą c ,  że 
p t s p o r t  re g u la rn y ,  nie przeszkadzał  rnu podróży;  
lecz razem w y s ł a ł  T a ta r a  z l i s tem do P .  O tten~  
fe ls  do K o n sta n tyn o p o la . I n te rn u o c y u sz ,  ro z m ó 
w iw s z y  s>ę z C h o zrew em  Baszą, na tychm ia s t  w y 
s ła ł  sztafetę z doniesien iem do W i e d n ia , gdzia 
się w t e d y  jeszcze z n a j d o w a ł  M ała ch o w sk i.

— W  D o s tr ze g a c zu  A u s tr y a c k im  w y d r u k o w a 
n o ,  co n a s t ę p u j e :  ,, R óżne  n iemiec kie  g a z e t y ,  a 
mianowic ie ,  k tó re  używają  wszys tk ich ,  jak ty lk o  
można,  ś rzodkow do pomnożenia  w u m y s ł a c h  n ie -  
epokoynóści  > nieufności ,  s ta ra ją  się wy s ta wia ć  
w o y n ę  powszechną ,  za n ieunikn ioną  i blizfcą. G a z e 
t y  to zowią ją woy ną  zasad, n o w ą  woyoą  za w i a 
rę,^ woyną  n ie og ran i czone j  w ła d z y  ze św ię t ą  w o l 
nością,  a nazwania te dosta tecznie wyjaśniają , z 
czego one  w ypro wa dza j ą  swa nieszczęsne przepo-  
wiedzenia  , j ak im orężem c h c ą  p o k o n y w a ć  po
wszechną  odrazę od tego bicia na g w a ł t .  P r z y 
p isu ją  to one  gabinetom,  bez żadnego innego d o 
wodu,  p rócz  n ik czem nych  przypuszczeń  , p r zecB  
wią cyc h  s ę na jo czyw is t sz ym  f a k t o m ;  p l a n y  w o 
jenne,  k tó re  one r o z t r z ą s a j ą , g rub o  szpecąc p r a 
wdę  , pod łu g  ich  wyrazó w : bojaźń , męztwo ,
p o w inny  pobu dzać  do w o y n y  E u r o p ę .  J n l -  
to p r z e w id u ją  one u p a d e k  F r a n c y i  lob  A n 
glii ,  i  pa tem opiera ją swe nadzieje.  J n l t o  w y 
obrażają  tę lub ową Potencyą ,  p r zym usz oną  wziąć  
się do oręża  , wymag an iem n ie pod obnych  zarę-  
czeri, pog róż kam i  h ib zachęceniami .  J u l i o  H o l -  
l audya  stoi z zapa lon ym  lontem pr zy  beczce p r o 
chu ,  już W ł o c h y  po w sz echny  zapa la  pożar .— W o y 
ska  wszędzie zmnie js za ją ,  ono zaś t w ie r d z ą  p r z e 
c i w n ie .  Stateczne dążenie wszys tk ic h  ga b in e tó w  
jest widoczne,  usta lić pokoy ; a gazety  w  te rnie  
s»niem widzą przygo towan ia  do w o y n y  i z nay-  
większą1 bezczelnością zapewniają:  „ M ó w i ą  c po 
koju,  nas tępnie to się zakończy ua woyn ie .” T a k 
ty k a  ta, szczególniey pochodząca z  n i ep rzy j aznych  
chę c i  do Społecznośc i  i P a ń s tw ,  a n i e k i e d y  zasa
dzona na r a c h u n k a c h  chc iwości  , r oz t rą c i  się, t ak  
przekonani  jesteśmy,o zd r o w y  rozsądek p rzew y ższ a 
j ą c e j  większości ,  o konieczność pokoju,  p ow szech
nie żądaną,  i o same interesas.*’ (P.  P.)

— ___________I_______

T e a t r .  Na wczorayszem przeds ta wie ni u  C h ło 
p a  m ilionow ego, wszystk ie  mieysca b y ł y  n a p e ł 
n ione .  Ś p i e w k i  miol la rza przyję te  z naywiększern  
zadowolen iem.  Po s k o ń c z o n e j  sztuce,  zaszczyce
ni  zostali  p r z y w o ła n ie m  J P P .  S k ib iń s k i  i B u r -  
dziński .  o

W e  czwar tek ,  to jest  u g o  tego raca, na  ż ą 
danie Publ icznośc i ,  p o w tó r z y  się zabawna  ope ra  
J P a n a  Listowskiego  S z p i ta l  W a r ia tó w , poprzedzi  
k o m e d y a  F r y d e r y k  W ie lk i  albo dw óch p a z ió w .— 
T o w a r z y s t w o  dra mr na ty czne  przeznaczyło  połoytę 
d o c h o d u  z tego widowisk* ,  na  w spa rc ie  p e w n e y  
p o dupa d łe y  fami li i .

DODATEK



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 17.
Tri /na dnia S Lutego  11 j.

O  6  h ji e a  c h  i  e. U  w  i  a  d  o rn i  e  n i e *
1 rpo^HejiCKaa: KaseMiiaji f l a j ia in a  BLi3BiBa- I z b a  S k a r b o w a  G ro d z ie ń s k a  w z y w a  n in ie y -

en^* c u m * ,  are.iaioujęKXŁ 3aHJiuiB a o j u x h o c i t i h  np ir  szem , m a ją c y c h  o c h o tę  za jąć  o b o w ią z k i  p rz y  n ic y  
Ben c *  BpHJiitHmjiMB iKajLOBam.eMB no  BpeMHHHO- z p r z y z w o i t ą  p ł a c ą ,  w  w y d z ia l e  ty m c z a s o w y m  
iwy O m ^ a e n i r o  o KomfuicKaipH iiM kidu  MflincjK- d la  k o n f i s k a ty  m a ją t k ó w  b u n t o w n i c z y c h ,  jako ló :  
BHKOBtb K*K.i inoV Cnioj*OHaHaatHHKa,'2xi.  e r o  I I ó -  N a c z e ln ik a  S to łu ,  a c h  jego P o m o c n i k ó w  i K a n -  
MOiBTHJiKoaj, h  h h c r o b ł ;  ii n o  Y * 3 a h ł i m ł  K u h i m o -  c e l l i s l ó w ,  i w  P o w i a to w y c h  K a n t o r a c h :  K o m 
panii,: KoMMHCcapoBB, h x ł  XIOMOiifHBKOBb, i l u c b -  m is s a r z ó w ,  i c h  P o m o c n i k ó w ,  S e k r e t a r z ó w  i K a n -  
MOBO/tHniejiei. h  I I h c ^ o b ł ,  unioÓM h b h . i h c b  b ł  I l a -  c e l l i s l ó w ;  ż e b y  s ię  ja w i l i  do  I z b y  S k a r b o w e y  
Jlaniy cho ci.- yAocmÓBepemaMU o hxł, 6 a a r o n a ^ e -  z d o w o d am i,  o i c h  p o s tę p o w a n iu  i z d o ln o ś c ia c h ,  
iuhocuih u  cnoco6Kocm;ixi>, h j ih  jkc f i j i n  H3Ót;Ka- a lbo  też  d la  o szczędzen ia  kosz tu ,  m ogą p r z y s y ł a ć  
Rta H3/(ep;F.eKi. MorynlB npHCJiarriŁ n o  n o n n i t ,  u p n  p r z e z  p o c z tę  p r z y  p r o ś b ie  p o m ie c io n e  d o w o d y ,  
n pomeHinxi> c b q h x l  ynoMHnaeMbm y g o c m o B e p e n in .

C o E B i i i H H K b  U i i K e m n i H  C i i r b i u H H C K i g .

CeKpetnapii rpHHKtiBHHb. ■> ( t ^ )

O ś w i a d c t e n i e .  
i  Oświadczenie * naysolennieyszem ®aża- 

h>niom, przeżeranie niżey podpisanego K apita -  
woysk Rossyyskioh i K aw ale ra  Mikołaja 

Hlebowicza, czyni się z następney okoliczno
ści, w  rokn 1828 jnlii i 5 dnia  z miasta Dy- 
hebnrga wydalsjąo  się do W iln a  d la  po ra to 
wania zdrow ia  , zostawiłem żonę moją Annę 
Hlebowiczowę w  dotna przeżeranie na forszta- 
oie drogim kw a r ta le  ósmym Dynebnrskim  
Według Konsensu i P iano  w rokn  1822 przez 
Generała M ajora  Padeyskiego wydanego w y 
hodowanym, a w  tym  obligi, papiery  i wszel
kiego rodzaju sprzęty, ruchomości, garderobę, 
bieliznę, srebro, miedź, cynę, żelazo, pojazdy 
> tym podobne artykuły , regestrem po szczo- 
Sóle objęte, a przeszło kilkanaśoie tysięcy ru 
bli assygnacyynych realney w artośc i  wynoszą
ce , dozorowi teyże żony poruozyłem. S tało  
się , że dla ciągłego mojego niezdroWia , labo  
pismami przez żonę wzywany do pow rótu  by
łem , wydalić się z miasta W iln a  dotąd nie 
mogąc, powziąłem wiadi .oość nietylho o śmier
ci żony mojey Anny Hlebowiezowey, lecz że 
jakoby taż żona moja miała niejakiś uezynić 
te s ta m e n t , k tórym  uty tu łow aw szy sierotę na 
Wychywaniu u nas będącego A lexandra  , sy
nem jakoby pierwszego swęgo męża yrney klas- 
sy K azu tk ina ,  jemu obcą rzecz, bo dom  móy 
własny i wszelką ruchomość , jeduem* słowem: 
to wszystko, co powyżey zjaśnionem zosta ło , 
fcapisała. Takow ą n iep raw ną  czynność pod nie- 
bytność moją, jak dało się słyszeć, w edług  w o 
li swojey, W W J m ć P a n o w ie  A lexander E m a- 
lianowicz i Aloiz" Macilewicz T y tu la rn i  So- 
wietnikowie ułożywszy, sami do swego zarzą
du i szalunku ruohoray i nieruchomy majątek 
*abrali, nadając sobie ty tu ł  Opiekunów moje
go wychowańoa A lexandra . Z a  takie więc 
bezprawne uadużycie , i uzurpacyą własności 
mojey, nim ustaw am i rozciągniętym zostanie 

winnych w y r o k : tymczasem przez m niey- 
sze oświadczenie , jakiby on niebył testam ent 
zmarłey niojey żony Anny H lebowiezow ey, ja
ko na rzecz obcą zawarty, Manifestuję , i za 
nikczemny tw ó r  ogłaszam, bowiem jak dom 
ha Dynebnrskim Forsztacie ze wszystkiemi do 
jego przynależnośoiami położony, tak  w  onym 

( Wszelka ruchomość, sprzęty, obligi i papiery, 
jedyną tylko były i są moją własnością , nie- 
r«niey też ,  że i w ychow auek móy A lexander 
do niozyjey obcey opieki, jak tylko mojey t ro ;

skliwości należy, ogłsszara *, przy ozem ostrze
gam wszystkich, aby n ik t  w żadne układy, tak  
o dom co ty lko wzmieniony, jako t e l  o żadną 
ruchom ą własność , jaka przezemnie w  tymże 
domie pozostawioną została, a n iepraw nie  za
garn ię ta ,  z W W Jm ó P a u a m i Aloizym Maoile- 
wiczem i A iexaudrem  Emaliauowiczem T y tu -  
larnemi Sowietuikami i nikim innym zgoła nie 
wchodzili , gdyż przeciwnie P08tęPn jąoy, sami 
sobie winę przypisać raozą. Jakow e o św ia d 
czenia podpisując, one d o K u ry e ra  L itew sk ie
go d la  opublikowania podać postanawiam. —> 
D at i 852 februaryi 5 dnia,

Mikołay Hlebowioz K apitan  woysk 
Rossyyskioh i K aw ale r .

Roku i 83 2 miesiąca februaryi 5 dnia. 
P rzed  Sądem P ow ia tow ym  W ileńsk im  s taw a-  
jąo osobiście W J P a n  Mikołay Hlebowioz K a 
pitan  woysk Rossyyskioh i K a w a le r ,  uiniey- 
sze oświadczenie po rezolucyi Sądowey do ak t  
podał.

Assesor Pow iatow y Jan  Pisanka.
W ileńsk iego  Pow iatow ego Sądu  Regent 

Tomas* Stempkowski.
(148) Czytano Teodor P isanka.

S ą d  Exdyw izorshi.
1 Sąd Taxatorsko-Exdyw izorsk i w  ma

jątku W odaklaoh w Powiecie W iłkom iersliim  
leżąoym exystujący, przez ninieyszą awizacyą 
strony mające stosunki do massy funduszu ze
szłego ś. p. Józefa Chrypcewioza Rotmistrza 
W iłkom ierskiego zaw iadam ia ,  iż od dnia 25 
następnego miesiąca February i do dnia 1. M a r
ca , spraw ę konkursow ą rozbierać będzie i 
w  dniu 1. marna weźmie do namowy; a na 
nie8tawającyoh stronach amissyą zapisze. D a t  
roku  i 852 miesiąca januaryi 25 dnia.

Prezydojący Exdyw izor Michał I, ur»ycki.
Exdyw izor L udw ik  Hymgajło.
E xdyw izo r  Antoni Olechnowicz.
Regent Exdywizorski VVinoenty 

[Bnłharyii. (i5o)

Pension Panien. 
i J P P .  Cereńwillowie , którzy w miesią

cu M aren przeszłego roku  zawiesili byli P e n -  
syon Panien, założony w  W iln ie , uw iadam ia
ją publiczność, a zwłaszcza ty c h ,  k tórzy  się 
w  tym czasie .do nich na piśmie zgłaszali, d la  
powzięcia w iadom ości o tym Instytucie, iż po
wróciwszy do pomienionego miasta, otworzyli



nanowo ten pensyon w  domu Czarnowskiego n a 
przeciw ko królewskiego młyna  pod N. i 5?.

Jeśdby zaś zmienili mieszkanie od S. J e 
rzego, Publiczność będzie o tem uwiadomiona 
przez Knryera  Litewskiego.

!
T a  Pension de D em oiselles.

M r. et Mnie. do Cerenvi lle,  qui an mois 
de mars  de l ’aunee passes avaient  dissous la 
pensiou de demoiselles qn ’ils avaient  etablie 
a Vilna, aunoncent  aa  Pabl ic  e t  part icnl ićre- 
naent a ceux qai leor  avaient  ecri t  a. cette e- 
poqae pour  prendre  des informantions sur  oet 
e tabi issement , qn’e tan t  maintenant  de retour  
dans ce t te  ville, ils vienueut  de le reuouvel ler  
dans la maison Cza rnow sk i , a l a  rue Roki-  
t ańska ,’au Nro i 5y. vis avis  du moulin royal.

S’ils changent  de logement a la St. George, 
le Publ io en sera inslrnit  par  le Conrr ier do 
Li thuania . ( 15 0

H oaaq iv ieM C iiiep i. O iu iiro E i,.

P o z e w .
W edle Ukazu JEGO IMPERATORSKIEY  

MOŚCI Samowładnącego Całą Rossyą,etc. etc. etc.
Pozew edyktalny z nakazu sądowego, z in- 

stancyi Przełożonych Bractwa Niemiecko-Kalo- 
lickiego, Adama Beynhera,  Jana Grygiera i  F r y 
drycha Drui,  kredytorów przed Sąd Powiatowy 
W ileńsk i  na kadencyą Januar. i następną po 
niey; o przysądzenie sumni: i różnych szczegó
łów za xięgami i kartami na UUch zawiniają
cych do massy funduszu zeszłego X. Jana Le -  
śniewicza Kanonika Wileń.;  a mianowicie: na X.  
Gintylle rub. sr. i  kop. 5o, na "Watabunar rub. 
sr. 67 kop. 65 , i za zegarek czer.  zł. 6, na J u 
lianie Chądzyńskim rub. sr. 6 , pa Strapczynf; 
Chądzyńskim r. sr. 7, na Buynickim w restan- 
cyi r .  sr. 200, na Teofilu i samey Buynickich 
r .  sr. 3 , na Krecze towey r. sr. 5 , na Wis łouchu 
Mar. r .  sr. i 4 kop. 4 o, na Horehladowey rub. 
sr. 5 ; na Widuckiey Strapczyney Kobr.  r .  sr. 9, 
na Kusznickiey Sekr. r.  sr. 5 kop. 80, na Brodz- 
kim r. sr. 4 , na X.  Masiukiewiczu r .  sr. 3 o, na 
Pawłowskim r .  sr. 2, na Tytusie Leśniewiczu r. 
sr.  67, na Katarzynie Porazińskiey r. sr. 3, na 
sukcessorach X- Poraziriskiego r. sr. 4 kop. 3 5 , 
na ZZ. Moszkach r. sr. 56 , na Narbucie Asseso- 
rze  Koron. r .  sr. 8g, na sukcessorach X.  Ihna- 
towicza r. sr. 9, na Xciu Michale Kleofasie z 
Kozielska Ogińskim Taynym Sowietniku Se
natorze Państwa Rossyys. i Kawalerze,  jako spa
dek biorącym po ś. p, Tadeuszu Ogińskim K a 
sztel. Trockim, zł. n , 4 oo do zgonu antecessora 
zlikwidowanych, na Jankowskiey r. sr. i 5 , naDo- 
weykównie Star. r.  sr. 7, na Erazmie Poluszyń- 
skim Doktorze r. sr. 12, na Sowiet. Dowgiałło- 
wey ile się okaże, na Korzeniewskich r, sr. 29,

na Baranowskim Adw. r. sr. 10, na Z. Leybowi- 
czu, kolczyków, sygneta i tabakiery,  na ŹŻ. Ryf -  
ce Wolfowey i Libce, oraz Urynowiczowey S. 
s rebra  stołowego i różnych rzeczy zastawnych, 
na Maryi  Kopciowey Regen.  ile się okaże , na 
Janie Rodziewiczu r. sr. 5, na Michale Ziemnic- 
kim r .  sr. 4 , na Karolu Leśniewiczu czer. zł. 
10, na Janie Massakowskim r .  sr. i 5 , na Tadeuszu 
Kobrzyńskim ksiąg różnych,  n’a Rewińskiey 1*. 
sr. 181 i dalszych, na Salomei z Buynickich i Ja- 
nie Żyl ińskich róźnoczasowie wziętych pienię
dzy, na Teresie Butkiewiczowey r. sr. 4, na A n
tonim Kaniewskim zboża, na 'Z. Heczkowiczu 
Srebra różnego, na Augustynie Rewieńskim rub .  
sr. 22, na sukcessorach Bazylego Tuczkiewicza 
Sekr .  różnych summ , na Ź. Szlomie Pomarań-  
cu t rzech summ, jedney b. sr. 53, sgiey r. sr. 
92 i assyg. 2000, oraz srebra i sygneta z procen
tami i expensem prawnym wyżey poszczegól- 
nionych i dalszych należności, na obżałowanych 
w górze wyrażonych,  l«b ich sukcessorach r e -  
kognoskowania, i tego wszystkiego decydowania 
co z natury sprawy wypadnie i o co proszonem 
będzie; do dowodu żałłcych bliższymi uznania.

Roku 1832 febr. 6 dnia. W oźny  śjviadczę, 
is kopią takowego! pozwu edyktalnego zgodną 
z autentykiem w  sprawie konkursowey zeszłego 
X.  Jana Leśniewicza, z instancyi Adama Bein-  
hera, Jana Grygiera i Frydrycha  Drui  Przeło
żonych Bractwa Niemiecko-Katolickiego przed 
Sąd powiatowy Wileński 11a kadencyą januar. 
wyniesionego, jedną dla niewiadomości stron 
przebywania , do drzwi Sądowych przybiłem, 
a drugą do Gazety Kuryera Litewskiego podałem.

Tomasz Gzerwkowski woźny Ptu Wileńskiego.
Roku 1802 mc a februaryi 6 dnia przed ak

tami powiatowemi Wileńskiemi s t a w a j ą c  osobi
ście W o ź n y  w górze wyrażony relacyą pozewną 
urzędownie zeznał.

Przyjąłem Tomasz Stempkowski Re°en t  
W ileń.  Pltgo Sądu.  ̂152).

U w iadom ienie o L o te ry i.
1 Niżoy podpisany ma zaszczyt uwiado

mić tych, którzy raczyli brać bilety na lotervą 
siedmiu oleybyoli obrazow mojego pędzla , iż 
na dniu 4 tym bieżącego miesiąca , loterya ta  
została rozegraną,  i losy szczęśliwe padły na  
następne nntnera: N. 2 85 wygrał  B oże N a ro 
dzenie-, N. i Sgo J a n a  K antego; N. 208 S tą  
C ecylią; N. 1 7 5  U kazanie się C hrystusa P a 
na A posto łom ;  N.  s 5 B a r a n y ; N. 271 C hry
stusa P ana z Faryzeuszami-, i N. 3 o P o r tre t  
R em brandta . Osoby mające bilety z pornie- 
nionemi Numerami,  zechcą się udać  dla odebra-  
ma wygranych Obrazów, w W iln ie  do gospo
darza sal publicznych w  domu Mulle rów ua 
ulicy Nicmieckiey.  Marek Przewalinski .

I I o j i H q M e i l c n i e p L  O j k i u o b ł .  (1 5 o )

uś r e n d  a M a j ą t k ó w .
3 Od Wileńskiey Skarbowey Izby ogłasza się, iż pomieszczony w załączoney tu wiadomo

ści zawakowany Skarbowy majątek Sołoki i Jeżiorosy w Brasławskim powiecie położony, ze 
wszystkiemi należącemi doń czyn&owemi artykułami i propinacyynemi zborami, będzie się odda
wał z 12 apryla teraźnieyszego i 832 roku w pomienioney Izbie z publicznych targów w aren-  
downą dzierżawę od 18, a4ch, 5 o, nawet/do 5o lat'; d laczego i naznaczony pierwszy targ x3g0 
a ostateczny przetarg i 7go teraźnieyszego lutego. Na jakowe terminy życzący targować się o 
wyrażony majątek, zechcą przybydź do Skarbowey Izby sami lub przysłać pełnomocników z pe- 
wnemi prawnenu ewikeyanu odpowiadającetni dwuletniey i o trapie wyliczoney z tegoż majątku 
gdzie im objawione będą kondycye i inwentarz. Lutego igo dnia i 853 roku.  1 ’

Sowietnik Kryłow.  * '
Kol leski  Sekretarz  Szymanowski.

/
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Nazwisko Majątku.

Stan Majątku wedle Inwentarza i dochód 
z niego.
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Sowietnik. Kry ło  w.
Kolleski  Sekretarz Szymanowski. ( i 5a)

P odrad  na drwa, świecy, i t. d- 
5 Od Mińskiego Gubcrnialnego Rządu ogłasza się : iżby życzący podjąć się od i stycznia 

* ^5 po i stycznia i 836 roku,  dostawy w Mińskiey Gubernii  dla woysk, Etapów, Ostrogów i 
pędników W o d n e y  l tommunikacyi,  Drew,  Świec, Słomy, Oleju i Bawełny,  podług średnich 

z t rzech lat ostatnich zrobionych i warunków, jakie przy targach objawione będą, przybyli 
° powiatowych sądów każdego powiatu dla targów pod przewodnictwem powiatowych Marszał- 
ów lub pełniących ich obowiązek , na terminy: pierwszy 22 i drugi 26 lutego, a dla oslate. 

oznego tai gu i przetargu do Mińskiey Skarbowey Izby na d i g  dzień, marca leraźnieyszego 
*oku ; zresztą dla wiadomości wszystkich konkurentów załącza się przytem wiadomość o śre
dnich cenach, jakie były exystowały przy targach w 1829, i 8 3 o i i 83 l  roku.

r  1
Nazwisko Pow iatów .

. 1

Średnie ceny z tych jakie były exystowały przy 
targach w 1829, i 85o i i 8 3 i roku.

W  Mińskim 
Wiieyskim 
Dziśnieńskim 
Borysowskirn 
Ihumeńskim 
Bobruyskim 
Bzeczyckim 
Mozyrskim . 
Słuck im . .
Pińskim . .

Za sążeń 
trzy pola- 
n o w y c h  

drew.

Za pud 
świec.

Za pud  
słomy.

Za pud  
Oleju.

Za pud 
B aw ełn ia  

nego  
knotu.

Kub. KOp. uub. Kop. Rub. KOp. a u b . KOp. aub. KOp.

9 52i i 4 2-5 . 9 60 65 20
11 8 i 4 65 21 16 --. -- -
12 9 1 16 54 — ż 5 i 4 4o q3 4o
7 00 i 4 bli — 20J 12 86 '6 6
b 83 i 4 85 — 16 18 4o 64
7 53 i 4 8 — 22 8 36 60 _-
6 8 l 3 22 — 10 7 20 80

10 — 16 7 5 — J7 16 — ■ 80
J O 4 i i 4 7.6 — 32 i 4 4o _

i 3 16 — 12 7 46 \ _

Sowjetink Cizmyehow.
Za Sekretarza Gliński. 
Kancellarzysta Liniewicz, ( i 3 i )

P rzeda i spadku,
3 Od Grodzieńskiego Gubernialnego Rzą 

du ogłasza się, iż z powodu niejawienia się ni
kogo' z życzących do targów naznaczonych w 
Gkbernialnym Rządzie dla przedaży z publi- 
Czflyoh targów, żase k westro wanego po byłym 
Słonimskim powiatowym Kaznaczeju L i b e r z e , 
drewnianego domu w Mieście Słonimie położo- 
nego, ocenionego 7 5o rubli  srebrem, a przyno
szącego roczney intraty 63 rubli  srebrem, i 
dwornego jego człowieka Józefa Markowskie- 
S°j za którego naznaczono wedle prawa cenę 
3o° rubli  assygnatami , tudzież oddanych w e- 
Wikcyi za tegoż L i b e r a , przez obywatela Mi-  
aczewskiego 7 o włościańskich dusz z majątku 

Jego Blizny, w Słonimskim powiecie położone
go! naznacztjne one nanowo do takowey przedaży.

aczeni życzący uczęstniczyć w targach, mają 
P> ZJ ydź z gotowemi pieniędzmi do tego Rzą-  
* u na dzieió ymy i przetarg dnia trzeciego następu
jącego miesiąca marca. Stycznia 12 dnia i 852 
foku. Naczelnik Stołu Kozłowski, (122)

. O g ł  o s z e n i e.
O Opieka Szlachecka powiatu W i leńsk ie 

go > z powodu zaszłey śmierci Bogusława Bia*

łnbłockiego Adwokata Wiłeńskiey Izby Cy
wilnego Sądu , wzywa Sukcessorów i pretenso- 
rów tegoż zeszłego , iżby z nich pierwsi  dla 
odebrania wszelkiey pozostałości, a pośledni dla 
wypróbowania swoich pretensyy, z prawnemi 
dowodami, tak niemylny stopień sukcessorstwa, 
jako też i pretensyy swoich probującemi, do O- 
pieki ninieyszey bez zwłoki przybyli. Dat i 832 
roku stycznia 5o dnia.

Prezydujący w Opiece , pełniący Urząd 
Marszałka Wileński  powiatowy Sędzia i Kawa
ler .  Gasper Ilornowski.

Za Sekretarza Józef Karwowski. (*53)

Pozew  publiczny lub Proklam a.
5 Żądającym Sądownie postanowionym Ku

ratorom massy ku pen tnteyszego Alexandra  
Frider icha Wellga Szlachetna Rada  Miasta 
Rygi pozwoliła Proc lama ad conenrsum oredi- 
tornm , odsyłając ich dla wyexpediowania t a 
kowego Proklamma do Sądu  Woytowskiego.

Ton tedy Sąd zapoiywa każdego k redy ,  
tora  wspomnioney massy konkurgowey pre teu-  
syc swoje, z jakiegobądź źródła wynikające 
w  przeciągu sześciu miesięcy z dowodami w  
potaienionym Sądzie lob jego kancel laryi  nay-

0i



późnley ćłoterrainn piątego maj* rokn x832gn dago przestrzega bacznym bydź, azcby szkoda 
objawić i zameldować snb poena praeclasi et dla niego nie wynikła. Fablicatnm w  Rata- 
perpeta i silentii. Który kredy tor kapea W el- szn Ryskim. Efqia i6 tego oktobra roku i 35 i .  
sa takowego naznaczonego terminn zaniedba oaza- Gross
wsze oddalonym i słuchanym nie będzie i. o- Jndic. PnpT. Civit. Rigensi Secr.
wszem ipso facto praeolusos zostaje; takowe (L. S.)
meldowanie i objawienie i przez Flenipoten- Pro vera Versione Fer.Gwiazdowski Inter,
ta  lcgitimowanego nastąpić może. Pol. jnratus,

Dsiało się na Ratuszu Rygskim dnia 5 tego 
nowćmbra roku i 83 igo. 3 Demnaoh die W ittw e  Anna Barbara N o-

J. A. Lang Jad. Praet. Itnp. Civit. Rigeu- wack, geb. Petersohn , bei einem W obledlen 
sis Secret. Pro vero translato Ferdynand Gwiaz- Ratho om Naohgebe eines Proclammatis ad 
dowski laterp.Polon. juraius Gouvr. Secrt. oonuooandos creditore8 et heredes ihres verstor-

beuen Ehemannes des Johann Andreas No- 
P  r o c l a m  m a. waok, anch Noeck gonannt, gebeten nnd ibr

5 Demnach bei einein W ohl Edlen Fiathe eolches anoh naobgegeben, dieselbe aber zn dea
der Kaiserlicheu Stadt R ig a ' die gericlitlicli eon Bewirknug nnd Ansfertiguug an ein Edlas 
bestatigten Cnratoren der Concnrsmasse des Waisengericht verwiesen worden; ais werdeu 
liiesigen Kanfmanns Alexander Friedrich Wells vou ein Edlen Waisen-Gerięhte Alle nnd Jede, 
um Nacbgob® eines Proclamatis ad concur- welohe an don Nachlass des verstorbeuen Jo. 
sam creditoram desselben nachgesnchl, diegem Audrcas Nowack aucli Noack gen an n t} eini- 
Petito  anoh relerirt, uud Impetrantes znoi Er- ge Auforderungen oder Erbanspriiche habea 
halt der Aasfertigang an ein edles Vogteiliches sollten , dosmittolst anfgefordert, sioh inner- 
Gerioht verwiesen worden ; ais werden von halb sechs Monaten a dato dieses affigirten Pro- 
eiuem edlen Vogteilichen Geriohte Alle and clatnmatis, and  spłitestens den i6 tea  april i 852 , 
Jede, welche ans irgend Grando Anspriiche and  snb poena praeclasi bei einem Edlen W aisen- 
Aufordernngen an genannten hiesigen Kanf- gerichte oder desselben K auzellei, zu meldeu 
mana Alexander Friedrich Wells za haben und daselbst ihre Fundamenta Crediti zn ex- 
vermeinen, desmittelst snb poena praeclasi e t hibireri, so wie ihre ctwauigeu Erbanspriiohe, 
perpetni silentii angewiosen} sich mit aelhigen, zu dccirea, widrigenfalls selbige, nach Exspi- 
un te r  Beibringnng gphoriger Beylege, innerhalb rirung sothanen termini praefixi, m i t ih re n A n -  
gechs Monaten a dato, spiitestens bis zum 5 gaben nnd Erbanspriichen nioht weiter gehbrt 
May i832 entweder in Person oder durch rechts- noch admittirt sonderu ipso facto priioludirt 
giiltige Bevollmaoliiigte zu melden, nnter der seyn sollen. W oruach  sich Alle nnd Jede zu 
ausdriioklichen Verwarnung dass sie nach Ablauf richten , vor Scbaden und Nachtheil aber zu 
gothaner p r a c l n s i w i s c h e n  Meldungsfrist mit liiiten haben. -Pnblicatnm Riga Rathhans, dea 
ihren etwabigen Anspr'uehen darohaus nicht i6ten October 1831.
;weiter gehort and admittit werden sollen. Gross

Riga Rathhaus 5 novb. 383s. Jnd. Pnp. Imp. Kolleg. Sooretar. (121)
A. Lang. Jnd. Praet. Impi Civ. Rig. Secr. (L. S.)

 -  _

O s t r z e ż e n i e .
T V  e ź w a n i e. 3 Autor dzieła pod nazwiskiem Kucharz

5 Ządającey wdowie Annie Barbarze z PS“ dobrze usposobiony, dowiedziawszy się? że JP .  
tersonow Nowakowey, Szlachetna Rada Mia- Stanisław '/ugarzewski Gubern. Sekretarz ma 
sta Rygi pozwoliła Proclamma ąd convocan- zamiar toż dzieło z pewną przez siebie utwo- 
dos creditores et heredes zmarłego jey rzoną odmianą, na zysk własny drukować', k
g, p. Andrzeja Nowaka i Noakiem nazywa- z owoców mojey pracy kilfcudziesiątletniey ko
jącego się bywszego traktyerszczyka odsyłając rzystac ze znaczną moją szkodą i ruiną całcy 
■wspomnioną wdowę dla wyexpodiowania ta- sytuacyi; przeto zapobiegając tey krzywdzie ma 
kowego Proclamma do Szlachetnego Sądu Sio- mnie wymierzoney , zmuszony jestem ostrzedz 
rotskiego. Ten tedy Sąd zapozywa kazdbgo wszystkie drukarnie , stosownie do zapisanego 
sukcessora lub kredytora wyż wyrażonego No- w dniu dzisieyszym w aktach manifestu , iżby 
aka albo Nowaka z jakiegobądź źródła wyni- dzieła mego, ani też wyjątków z onego , bez 
kające pretensye , w przeciągu sześciu mięsię- woli mojey drukować nie ważyli s ię ,  bowiem, 
cy a naydaley i6tego aprila roku i 832gosnb w myśl zapowiedzenia na tćmże moieni dziele 
poena praeclasi et perpetni silentii w Sieroo- zamieszczonego, i praw Naymiłościwiey autorom 
kim Sądzie lub jego kanoellaryi a dowodami nadanych, każdego ośmielającego się prze&lępo- 
8łażącemi objawić. Kto z sukcessorow lub kre -  wad to ostrzeżeni* ze wszelką surowością praw 
dytorow naznaozony termin opuści nazawsze Krajowych prożekwować , i szkód ztąd wyni- 
oddalonym i słuchanym nie będzie, i owszem kłych poszukiwać będę. Wilno dnia 22 januar. /. 
jpso facto praeclasua zostaje; zatem Sąd każ- x832 roku. Jan Szyttler. (97)
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Drukarnia D. M arcinowskiego.
D o z w a l a  s i ę  d k c j ł o w a ć . W i l n o .  i 852.  d .  8  L n t e g o .
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